
Mini sesje świĄteczne
Studio Leśne Powolutku

Na sesję przybywajcie z wyprzedzeniem, żeby mieć czas na ogarnięcie się,

spakowanie i wyskoczenie z auta, a rodzina przed Wami ma chwilę na

ewakuację! :)

Spóźnienie to skradzione minuty sesji, więc punktualność to klucz!

Mamy czas na jedną stylizację – nie zapomnijcie się wykazać kreatywnością!

Zmiana obuwia to must-have, więc wrzućcie do torby buty, które pasują do

Waszego stylu!

Płatność gotówką w dniu sesji, a dodatkowe ujęcia załatwimy przelewem –

łatwe jak bułka z masłem!

Zwierzaki? Zabierzcie je ze sobą, bo przygoda czeka!

Parking czeka na Was przy Trakcie Napoleońskim, dojazd asfaltem. 

Adres? Wklejcie w Google Maps „Leśne Powolutku” albo tradycyjnie Trakt

Napoleoński 68 Kopki. 



Jak wygląda studio?



Po zachodzie słońca:



A na zewnątrz jest tak



W co się ubrać? 

Sesja świąteczna to wyjątkowa okazja, w której każdy detal ma znaczenie,
gdyż zdjęcia staną się pięknymi wspomnieniami na zawsze.

 

Oto moje przebłyski geniuszu: 

Przede wszystkim, wybierzcie strój, w którym będziecie czuć się jak milion
dolarów, bo czeka Was trochę wygibasów! 

Jasne, stonowane kolory i beże rządzą! Czerwony i zielony to fajne
świąteczne akcenty, ale nie przesadzajcie, żeby nie wyglądać zbyt
krzykliwie. 

Sweterki, ciepłe kurtki, futra – to wszystko doda przytulności jak ulubiona
herbatka z miodem! 

Dodatki? O tak! Getry, bambosze, kokardy we włosach, maski, opaski,
biżuteria, ulubiony misiek, berety, czapki na zimowe szaleństwa, szaliki i
rękawiczki – to one nadają charakteru całej stylizacji, więc bawcie się tym! 

A świąteczne piżamki, bose stopy i kubek kakao? To jest czysty urok! 

Jeśli wolicie elegancję... dziewczyny w sukienkach, może
satynowa/plisowana spódnica + sweter lub koszula, szpilki, ulubiona
biżuteria, efektowne kolczyki... Cekiny na pewno dodadzą blasku! 
A panowie? Klasyka: koszula/golf, marynarka, eleganckie buty, pasek,
zegarek... Musi być tak pięknie, jak na randce w operze! 

Wierzę w Was, na pewno znajdziecie coś w szafie... A jakby to okazało się
trudniejsze niż myśleliście, polecam spróbować pozowania w metkach i
szybkiego zwrotu po sesji – genialny patent! 😄


